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Opór przeciw wykonywaniu ustawy 
drogowej.

LwOW 7. sierpuia.
Wiadomem jest naszym czytelnikom z licznych 

korespondencyj zamieszczonych wnaszem piśmie, że 
w bardzo wielu miejscowościach *v sta tek  agatacyj 
prowadzonych z mrówczą pracowitością, stewiają 
włościanie stanowczy - opór przeciw wykonywaniu 
prestacyj drogowych czyli t. z. szarwarkow. W  nie
których gminach opór ten uśmierzono z większą 
łatwością, inaczej jednak stało się w pow iecie ru- 
deckim, gd^e  wodziła rej gmina Tuliglowy, pro
testując najbardziej przeciw wprowadzeniu w wy
konam* nvwej ustawy drogowej i twierdząc, że u- 
stawa ta, to pierwszy krok do przywrócenia pań
szczyzny. Później przyłączyły się do tego protestu 
gminy Koro;.' i, Chisze wice i-Koinanówka, a ta o- 
statnia stawiła nawet zbrojny opór przeciw w ysła
nym do gminy żandarm om ' Co się dalej s ta ło , 
jest powszechni ' wiadómem. Zaatakowani żandar
mi użyli broni palnej kładąc dowódcę zbuntowa
nych chłopów trupein na miejscu, zaś kilku raniąc 
m niej lub więcej ciężko Po tych zajściach nastą
pić miał wzorowy spokój, przynajmnioj za
pewniała w dniu 27. z. m : urzędowa gazeta, 
oświadczane że zaraz oazajut.-; FU opisanym WJ- 
nadku * g m ^ a T u lig ło w y  udała się

W y d z ia łu  powiatuweg* w fi,.dkach z prośbą o 
® .siarczenie jej druków potrzebnych do oporządze
nia spisów prestacyjnych, w B o m a n ó w c e  z a ś  
s a m e j  p a n u j e  n a j . z u p e ł n i e j s z , ,  s p o k ó j .  
Czyli jednak ta o=tetaii gm ina, która właśnie 
stawiła władzy zbrojny opór, również pogodziłasie 
z onowiązkami nałw o n ó n i ustawą drogową, tego 
urzędowa gazeta .we dodała p r a w d o p o d o b n i e  
p r s . e z  z a p o m n i e n i e .  Już wówczas zaraz po 
wypadkach cał^ prasa wyraziła przekonanie, że 
bezczynność władzy politycznej pozwoliła zmowie i 
agitacji szerzyć się i wzmagać,, co w następstwie 
musiało za sobą poci |gnać fatalne skutki.

Sprawą tą zajmował się Wydział krajowy na> 
jcdnein z ostatnich posiedzeń i posUnowił przed
stawić prezydjum nam festni^nrs we stanowiska o

wnegc i w r n ,  -whuzczi t» Tzucjfto nieco Md* 
m ie a *  sw iffo  na szerzące się w knjuw srod wło
ścian óaiefokoje.

Z ąpr|e tzyć trudno —  powiada W ydział kra
jow y —  że wymiar obowiązków nowelą drogową 
unormowawyfł)"—o.,iłpj dotjrjzy miiszkanców g m in ,. 

j a r t a g i ź e l i  po.dłpf -dawniejszej. ustawy, ęlro-
- ? 'A°}  £*#•■.'szych, ustanawia rzeczona nowela tylko 4 dni ud 

każdego numeru demu,polcii*n»gQ w osadzie wjm. 
skiej i ud każdej roaziny, w%łęcBfcle partji zanhe- , 
szkałej w gminie w ie jsk i^  Ogranicza ona wpraw
dzie także dawniejszy obowiązek obszarów dw of-” 
skich -do wyuawania materjału drew iandgo o tyle, 
że przeaiętnt, wartość materjału wydaC się m ają-' 
ceg°. me pjoze przewyższać w ciągu roku 5u/0 
dodatków d - opłacanych przez obszar dworski- po 
datków " zpośrednięh ale nakłada natomiast na 
n e iio M  powiiność, d o $ tó re j podłrg da
wnej ujtawy drogowej nie bfty ot>owiązane, to 
3* r . M a ob aw y  dworskie tak samo jak
gminy uiszczały rocznie po 4 dni piesze od każ
dego numeru demu na tym obszarze położonego. 
Zresztą, powow drogowa nie wprowadza żadnych 
nowymi %i|mnTwv gdy* dodafaA ao podatków 
bezpośrednich,, który t ^  przez inieszkańpów gmin, 
jakotez przez' obe 'ar\ dworskie ma być uiszczany 
na dróg gminnych, istniał już podłąg j awŁ(t.j
ustawy drogowej w lormie 8"|0 w miarę potrzeby 
uiszczać się mającfej s k ł a d k i  p i e n i ę ż n e j .

1. Starostowie powinniby w porozumieniu z 
W ydziałami powiatowymi, zbadać stan rzeczy i 
zwrócić jak najtroskliwszą baczność na te gminy, 
w Których wykonywanie noweli drogowej napoty
ka na trudności.

2 . Trudności spowodowane agitacjami n a 1 e* 
ż y  n i e z w ł o c z n i e  u s u w a ć  s z y b k i e m e -  
n e r g i c z n e n i  i s t a n o w c z e m  w y s t ą p i e 
n i e m  p r z e c i w  a g i t a t o r o m ,  oraz stosownem 
pouczeniem i sprostowaniem błędnych przeki nan 
narzuconych gminom przez niesumiennych wichrzy-

3. W ystępując przeciw wichrzycielom z całą 
surowością prawa należy z możliwą łagodnością 
ale też i ze stanowczością traktować tych, którzy
padli ofiarą agitacji. ,

4 Trudności w wykonywaniu noweli drogou oj 
mające inne źródło, winne byc ile możności jak 
najrychlej usuwane w sposób wskazany regulam i
nem drogowym z 24. września 1 8 8 1 . N i. S0. I)z.
u. kr. ' i ' . .

W ydział krajowy kończy, ze jezeij prezydjum 
namiestnictwa zgodzi się na wnioski powyższe, a 
w z g l ę d n i e  n a  i c h  | nys , l  p r z e w o d n i ą ,
natenczas należałoby wydać stosowue polecenie do 
starostów i uwiadomić o tem W ydział krajowy, 
który ze swej strony wyda również odpowiedni 
okolnik do Wydziałów powiatowych.

Z powyższego okazuje się, że najwyższa wła
dza autonomiczna, która jako bliżej w tej sprawie 
interesowana, zatem z przedmiotem dokładnie 
obznajomiona, mniej różowo zapatruje się na sze
rzący się w kraju opór przeciw wprowadzeniu w 
życto nowej ustawy drogowej i miedzy innemi po
wodami podnosi i ten, o którym wspominała cała 
prasa niezawisła, że w s k i t e k  p r z e r w y  w 
w y k o n a n i u  z . a r z ą d z ę n  p o t r z e b n y c h  
wszczęta agitacja miała dość czasu do rozsze
rzeni. się, wzmożenia, i wywołania oporu wyuzda
nego. Uwagi i wnioski przedstawione przez Wy- 
dz k  kiajowy, jeżeli tylko * b$dą uwzględnione a 
przednwszystkiem należycie -wykonane, jeżeli wła
dze polityczne w razie uajm-uiąiazego oporu wy sią
pią z całą energją i stanowcwscią przeciw  agito- 
■fórdiń, Sm wątpić naieży, Ze wywrą zbawienne 
IB b o tk i W  cały111 kąaju zapanuje spokOj, a włc Ścia
nie poznawszy rzecz, poddadzą’ śię obowiązkom 
nałożóhym na nich j usfawą drogową :— skoro lę 
przekonają, że są lżejsze jak dotychczasowe.

f 1 U>18̂  dbbwiazkb do presUcji V  ;te iją le  drzewnym,„ s Q JJe m d ,i
marne i o d j ę c i a  O  m -P „ ,-0 g o  w*Vm/‘ttb '
8 z fc i c e t  h  y &,z a r  w. a i k o ni & /Jt ,
których poprzednio1- tylko m ieszkańcy. o . nje.  
pociągany objawiła się ze raz w początkat , 
których gminach kraju, dość żywa agitacja p ■
ciw wykonywaniu n ' weli • drogowej, ; 'podoosząc 
zucuwale głowę tam zwłaszcza,' g d z i e  u a t r  a i l j ę  
n a  i r u n t  s p r z y j a j ą c y , ,  bądź z powodu nie
świadomości kontrybuentów, bądź też z T>w,t,(lu 
skłonność ich do oporu, jak np. w 
rym w powiecie Cieszapowskiiu, w

Lauettckiiu, w Śeranucach w p o w łię B ^ ^ *  
roowSękh*1 i nareszcip w powiecie M d eck lrrF j^ tfć -  
n .^ łó e u u  powyższych powodów, n a d t o  r  

w wy  k o n y  wa  n 1 u- za r z ą

Reforma ustawy gwinroj.
, i i .

1) f o l i  c j  a p o i  o.w-a
Sprawa ta wregulowana jest osobną ustawą i 

iAiJae strony w wykonywaniu, policji polowej bę- 
dztó Sposobność podnieś' poniżej, gdy przyjdzie 
nrńwić o sądownictwie karnein w gm inie (§. 60. 
ust. gm in.j. Tutaj by można chyba podnieść kwe- 
-stję straży polowej, co de, której bliższe postano- 
wieilia^ zawiera wspomniana ustawa o ochłonie 
własności potnej z r. 1876. W edług postanowień 
(tej. ustawy, każda gmina, względnie obszar dwor
ski ma utrzymywać stalą straż połową, której 
członków przedstawia starostw u; starostwa zas 
jest rzeczą zatwierdzić przedstawione Osobistości 
na stanowisku strążpików polowych, zaprzysiądz 
je, wydać certyfikat i wciągnąć ao ewidencji, lub 
ewentualnie dla ważnych powodów odmówić za
twierdzenia i żądać przedstawienia osooy godniej
szej zaulania. W każdym razie, s 1 a r  o s t w- o m a 
o.b.o \ y i ą z e k  c z u w a ć  n a d  t e in, aby straż 
porowa zaprzysiężona wszędzie była zaprowadzoną, 
a zwierzeńnose gminna ma baczyć w pierwszym 
rządzie, aby straż pełniła należycie obowiązki, 
ustawą na nią nałożone.

VVr obec tego stanu sprawy odpowiedź na 
hiekoiiiecznie,'przynajmniej co do pierwszej części, 
szczęśliwie storni ułowane pytanie kwestjonarza 

..............................  " 'naeh istnieje za-•^Wydziału krajowego „w ilu gminach istnieje za- 
'.'pfzjfsiężona straż połowa gm inna — i czyli straż

■ uyŻ i^łu ia inne i jakie obowiązki ?“ musi wy
pas c f^jp^dzącm bowiem władze polityczne prze" 
s rzegają isiutnio, aby straż taka w szędzie istniała.
vfi do dnio-T^a . . .  , . .

obok, , «ouil
s k u t e k  p r a e r w ,  
d z e n  /

ma w 
także 

ustawa, 
naj- 
Już

P o t r ' ze ‘yfiy t.łj, w s z c z ę t a  a g f t a ć j l i  
1 aJ a d .eąc  e ,  aJ&u ’d roZ S Z y..r ? 4 ju . a . k i ę,‘ 
a m o z e n i a  i w :  w o ł a n i a  . o p o r u  w y u z d a 

ni
w
n eg u,
ś c i , n 16 ni ó g ł  j u  2 . b y c  p o k o n a n y  i  r*o d k a- 
m i  z w y k ł e m U ** ® s t ł u m i o n y  b y c  m u s i a ł  
V  b p  ©Tfó'łr*’rW  7 ' • u* przy spospbuóśći udzie- 
leuią prezydjum  n 1 lelacjL  Uiessanuw-
skiego W ydżiałll 1)0 ‘ w spraw ie ■ opora
gm ipy  L u rliu ca  starego j -c iw  wyKouywaniu no-
weli drogowej, zifi'°el J  j®* krajowy uwagę 
pcfczyjjum nainifcśtnictwći  ̂ . P aw* ta wymaga 
metyl ko stanowczego W)'Ŝ P_ *»kże jak
Uajspieszuiejsznego działania, zw za, że i w m - 
HJcu powiatach nH?. tlWPlld. Jia Pu 1 • -Wułowa-
n.*ęi\, któue zdauieju Wydżinło kraj o ego wow ezas 
w yrazoDenr, kazały obawiać ’ v-się J1 r  z v h f  » i  i ą  
s z e r s z y c h  r o z m . a r ó w  n a  wy,(P a d e k  n i B.
u ś m i e r z e n i a  i c h  z a r o d z i e -

O becnie powtarza W ydział krajów." tę  z d a n ^  
i te -obawy _ óaujy. przekowapie, i e  jnizym ano, p°- 
rzą d k ijsp o łę cz n eg o  ; d„bro  kraju  
eenta J8* nsjbac*niejbzt-j uw agi na tę  s p r a ^  U 
najrychlejszego przedsięw zięcia środków zara® 
wszędzie tam , gdz.t w ykonyw anie noweli drogowej 
napotyka na trudności.

W tym względzie przedstawił Wydział kra
jowy prezydjum namiestnictwa ze swej strony »8* 
Btępmące w nioski;

. ,. • /  w u a £k t ó r y  p o f f f * j
m ó g ł ęt y

p>
do o s t a t e c z n o -

| ,c auy straż, takt
d,1’ Hm "U gie j. części zapytania, rzecz się
śti;,i ż , ^ » Z1̂  połowi, si| często
i ' ko i r  czego  u e  w yklucza u
cześldei rńpn? - ,ljUe Jakiy lun kej- vd g i mu i e i  częściej me nia-nuja też Kmiunych godności.
tu w gm une wiejskiej spostrzegać się aaje rzadka 
zaj.ra..dę gm ieiodziej a prawdziwie i  wielu wzglę
dów pożądana, mecjmć d( ^ zemię; tuinnlacji be

neficjów i nfjczcscmj jeduć tylKo indywiduum w
- g m i ^  lJ- Plsalz Kininuy, przeciwne temu okazuje 

Uats' aduje  przykład z góry. 
^  - i 0 pfzfedimotu, przechodzę do działu
uastd '**# - : . . •

J5. Wo S o r p o l i c y j n y  n a  d p r z e d m i o -  
t avm i ż y w n o ś c i , n a d  t a r g  a m ^ u a d  m i a rą

‘ ^ “i f o L  nad przedmiotami ż rw uoad bjw8
. is to tc e  wykony wany, w n ^ s ta c h  , m i.steczkaci. z
mniejsza lub w ię k s i tl0T vv° f  J esz; ” l ,ełnie za 

t ‘irwiiwtw do C(J Z lesziij ma m ożejest zamedbauy po ^  ^  ^
zadziw iac ze zo g  p ^ k tj t . ,P o d o b n ie  w m ia- 
spozywaj. własne P g t lk0 Bposi(ba)ść
stach i miastepzkacl nad U  ^  klórt; w
do wykonywania nadto) ui(, odbyVv-ają. Dozór
.gminach wiejskich wcaW J « pozostawia do
ten ze strony gminy, bo azo żandar-
zyczenia i musi być w s p « ^  ^ , adzi kojj_ 
merję, którs też prawie wyłąc istnieją —
trolę wag i miar. RjguUmiiiy t g ch przywilej 
«a papierze —  wgnnnach P0&iâ ,  p ia n ie  tar- 
$£f też koncesję przemysłową na oap • •

Is tn ien ia  takich regulaminów ^w dzięczą się
włodzom politycznym, które przestrz* ga . .
“ * wzgłęau na p rz e p i j  ustawy p r z e m y ^ ^ J *  
niewykooy^p^jg 2ag regulaminów skr ^ & 
jept winą chyba ich reprezentacji. w

. do togo punktu zawiera kwestjunarz y
działu krajowego także pytanie, czy trafiają się 
zarządzenia za przekroczenia policyju0 w 
dziale; odpowiedź co do wsi wypsdnie katego

rycznie przecząco, co do gmir m iejs.ich  o ty ie 
korzystnie^, iż wypadki takie ,stoiuie się zdarzają, 
ale należą do zdarzeń niezwykłyd

ł*- P o l i c j a  z d r o w i a -  tej policji w 
gm inach wiejskich mowy aswet nie ma i szczę
śliwą można nazwać tę gminę, w, której nie po
trzeba aż interw encji żai ui rrtierji s czasem nawet 
starostwa, aby padła krowę l®h nieżywego kota 
zagrzebano.

Zanieczyszczenie wody stojącej i w strum ie
niach, zwłaszcza jesienią prz®2 mo. aenie konopi 
jest na porządku dziennym flra^dzeniu osobne
go pójła dl° bydła nikt $  pomyśli potok lub 
rzeczka przepływająca wieś Bośtsrcza bezpośre
dnio wody do picia ludziotc i zwierzętom i służy 
do prania brudnych chust. Powszechnie przyjętą 
jest rzeczą składanie nawozu i urządzanie zbior
ników gnojówki tuż przed chatą mieszkalną, k tóra 
samo przez się z powodu lichej budowa, braku 
komina, nieczystości, nie stanowi zdrowego dla iU- 
dzi schronieniu. Otc otwarte pd® (\zl. , a.n '.a (Ua 
policji sanitarnej, niestety w gminie wiejskiej nie
tknięte.

Pomijając uregulowane osonnym' przepisami 
sprawy eględziu zwłok, bydła, spiawy paszportów 
bydlęcych stojące w związku z.nadzorem targów, 
wreszcie 6prawy utrzymywanie cmentarzy, które 
dotychczas me pozbyły się cechy czysto wyzna
niowej i jako takie 'stoją pod opieką duchowień- 
stwa, przechodzą do w y k o n p o l i c j i  sanitar- 
nej w m iastach i miasteczkach- Tutaj nmco lepsze 
śą stosunki i tas częste są mieściny, które utrzy
mują lekarza miejskiego, dotychczas najczęściej 
patrona cbirurgji -— ale lepszy rydz niż nic i 
o weterynarzach również ak o lekarzach Wiejskich 
dziś zaledwc marzyć można.

Stan czystości pozostawia przeważnie bardzo 
wiele do życzenia, Łanalizaeja byłaby zbyt koszto
wną, wody używa się, jaką, jjóg dał więc od po
łożenia miejscowości zależy jakość i ilość studzien 
a względnie wody.

Co dc nieczystości przodują, jak wszędzie b ra
cia mojżeszowego wyznania to też po zewnętrznej 
postaci, po porządki w f ie śc ie  czj m iasteczku 
można rozpoznać, czy żywioł wscho dni, czy też 
-o&zimy ma liczebną przewagę, a gdzie Wschód 
górą tam  policję sanitarną utrzymuje... nieroga
cizna, wyprzątując troskliwie ńieczysmścf z ulic. 
Mimo takich braków widać przecież dążność ku 
lepszemu, czasem prawdziwy postęp, co przypisać 
trzeDa wpływom i usiłowaniom inteligencji osie
dlonej pr jojastach i. m ia sk ^ k a c h  Szpitale p-min- 
ne nalnżi] do wyjątków j pochodzą przeważnie z 
dawayćh Firhdac^f-z cechą wyznaniową. W  wię- 
kszych miastach są one zakładami z charakt*r«m 
powszechności.

P o l i c j a  u t d  c i e h ć n »  ; y - J r o -  
D n i k a m i, niemniej wykonywanie przepisów o 
czeladzi służebnej ognu»m-» się n ie m J  wszędz.e 
li na wydawaniu m  żi danie książeczki służbow ej; 
rzadko kiedy i mało gdzie, więcej w m.asteczkach 
niż gdzieindziej, brwają rozsądzane spory wy likłe 
ze stosnnk j  służbowego i karani słudzy lub służbo- 
dawcy. ‘

^/. P o l i c y j n y  d o z ó r  n a d  o b y c z a j 
n o ś c i ą  p u b l i c z n ą ,  do czego należy przede- 
wszystkiem dozór nad szynkowmumi, nad urządza
niem w nich zabaw z tańcami, tak zwanych m a- 
zyk i t, p., wykonywany jest w m iastach istotnie 
p-zez policję g m in n ą ; w miasteczkach i po w6iach 
wykonuje je  właściwie tylko żaudarmerja, której 
domesienia o dostrzeżonych nadużyciach wtedy 
tylko odniosą skutek, jeśli starostwo wezwie gm i
nę do ukarania przestępcy i przypiluuje sprawy. 
Tutaj wy..tępuje szczególnie na jaw  brak należycie 
zorganizowanej policji gminnej. (0 . d. u.j.

Pamiętnik: Clusereta.
Jenerał komuny i delegat przy departam en

cie wojny który od lat szesnastu zwidzał kolejno 
rozmatt k iaj e nowego i starego świata i mięazy 
innymi zawodami próbował też powodzeń.a jako 
ma aiz luipressjouista, wydał za powrotem do P a
ryża własny pam iętnik w dwu tomach. Dzieło to 
me zawiera wprawdzie wiele nowych szczegółów, 
ie :z 'uintoresowało czytający ogół ekscentryczno- 
seją sądów', wygłoszonych przez autora o kolegach 
którzy z in.u razem podzielali władzę w owej pa
miętnej dobio. Poglądy (Jlusereia nie grzeszą 
wcale pobłażaniem i figurujące wT jego książce 
osobistości nie będą mu prawdopodobnie wdzięcz- 
rieiTii za wzmiankę w pamiętniku.

[i Pisze jenerał artysta :
» i mię upokarzało, poniżało w mych wła- 

3Py . 9u?ach, czego wspomnieć nie mogę, by mi 
ń ]”' 1™ 0, wstydu nie okrył lica —  to tantu, iż ja  

• e d9’’lv'W'olnie stałem się towarzyszem a
rAntoJ m Wkich lud2i’ Jak Aruold Iub
dliwieniA vv le. Znajdę ł '° t -‘r,1U żadneg° usprawie- 
i„/t7i tut- obe<' s in eg o  siebie, gdyż znałem tych 

i • . 1CQU jakim i byli w istocie; gw ałt zadałem 
i deWu. przem ilczane ich postępki. Do-

i ZUC‘U najsroższej hańby ; lat dwadzieścia
’ i *  ’ J ,  , nJ członkiem legji honorowej a przez 
ćzvi Zle®e* kolegą Andneu. gdyż Andrieu zna- 
brakło t ’lb ° -̂ e^ ,a- >̂o uzupełnienia mej hańby 
tora n / i  ° -iednej rzeczy - -  nominacji na seua- 
wvraźuieS ? ° kutu.'ę- Lecz gios Sumienia mówi mi 
teffo unnui z ’̂c‘e ca ê D‘e starczy na „zmacanie

Ł  b ■ mora*neg° “.
Valles ^  ,iWfe wyraża się Cluseret o Yermorelu, 
i j 7 UZdaje  waleczność i zasługi Dąbrowskiego, 
m s“l t)U a ganym jest w obec Bergeret*, (lui me- 
szvrleV-i Db> R >sselu, Uaulu kigaulc. Jadem
nikó ,7 Wa. °śmiesza zastępy „żarłoków1 i - „fozbust- 

■ a jenera ła  Eudes, Ltóry wraz z swą me- 
nietn v^j" praczką, kochał się w zbytkach, 
rvch */'6 ,naJd°s&diiiejszych wyrazach. Gospoda ką

ił rt w pałacu legji honorowej przedsta
wił aosc wyraziście Maxime du Champe.' Cluseret 
opowiada, w jdki sposób tam się dostali: Eudes 
zamieszkiwał pierwotnie pałac ministerstwa wojny, 
któremu nadał pozói: karawau-seraju, „Pani Jene-

rałowa" rozpierał? się w apartamentach, zaj mywa
nych dawniej przez żony marszałków h rancji. 
Skoro w dniu dwudziestego kwietnia Eudes powró
cił z fortu Issy, zażądał pałacu n? kwaterę. J e 
nerałów a m iała wielki gust n? pałac elizejski, lecz 
Cluseret zniewolił ją, by się zadowoliła pałacem 
legji honorowej.

K w e s t j a  ż y d o w s k a  
pod rządem rosyjskim.

: i .
W  roku 1865., dozwolono żydom gorzelanym, 

mechanikom i w ogóle rzemieślnikom zamieszki
wać dowolnie w całej Rosji, w roku zaś 1868 wy
jaśniono, że powstałym ziąd nowym osadom ży
dowskim, dozwolono jest z pozwolenia ministerstwa 
spraw wewnętrznych otwierać domy modlitwy i 
gospodarcze ich  zarządy.

Takoż w roku 1865 żydom zamieszkałym 
v’ gubernjacb witebskiej i mohylewskiej dozwolono 
■] rzemieszkiwać pc wsiach, za osobno uzyskanymi 
biletam i bez p-awa wszakże przesiedlania, prawo 
zaś handlu wódką dozwoionem zostało wszędzie 
bez wyjątku na ogólnych zasadach ustawy o sprze- 
ł& żl napojów gorących.

W  roku 1866 przywileje, nadane w roku 
ć /.ostały odwołane.

Ostatni wreszcie ukaz na korzyść żydów 
wyszedł w roku 1873, gdy zostało otwariera sem i- 
narjum nauczycielskie dla żydów i pozwolono 
otwierać dwunlasowe szkoły męzkie z inspekcją, 
złożoną z żydów, celem szerzenia oświaty między 
nimi. Odtąd to datuje się szereg ustaw, ogranicza
jących prawa żydów, zamieszkałych w państwie 
rosyjskiem. z powodów, jak  wyłuszczouo w ukazis 
z dnia 19. m aja 1879 roku; uchylania się żydów 
od spisu ludności i odbywania służby wojskowej 
i nadużyć w bandlu sp iry tu sam i.

W net więc wyszło rozporządzenie, odbierające 
żydom prawo uandm trunkam i, z w/jątirieu. miast, 
gdzie pozwolonem zostało nadal trudnić się tą 
Kprzedf żą, lecz tylko na własnej ziemi, jeżeli m ie j
scowe warunki na to pozwalają, tj. gdy miejsco
wość je.-t oddalona przynajmniej sążni 200 od gra
nicy prywatnego monopolu propinacyjnego. Przepis 
ten obostrzony p iaw id łam .; o zabronionej dzierża
wie żydom gorzelni, browarów i miodosytm i usu
nięcia od ońowiifzkow pełnomocników Tub subje-

który je s t im dozwolony na ogólnych praw idłach 
dotąd ściśle obowiązuje, choc podstawianiem no- 
m irłlry e b  właściciel lub Dełnomocników cbrzc- 
ścfau p z,v wyknpowaoju patentów jesi ol ksidym  
kroku obchodzouym

Drugi ukaz, zadający cios ŻYdom, wyszedł 
w r. 1882, w którym zosuły  wyjaśnione następu
jące powody, zmuszające do zastosowania wyjątko
wych przepisów względem żydów ; ukaz z roku 
1875, a potwierdzony w r. 1876 dozwala żydom 
przemieszkiwać na wsi, na mocy paszportów bez 
prawa osiedlenia się. żydzi jednał: z pokolenia 
w pokolenie, odnawiając sobie paszporty przem ie
szkują po wsiach stale, przez co cel ukazu został 
chybionym, następnie ukazom z dnia 14. maja 
roku 1879 żydom wzbronionym został handel po 
wsiach trunkami z przyczyny nadużyć i niewyku- 
pywania właśe. rych patentów, tymczasem żydzi, 
przemieszkiyąc po wsiach handlują nadal trunka- 
mi, z tą wszakże różnicą, że nieDrawnie bez p a 
tentów, których nabycie zostało im wzbronione, 
pozorują zas swoje p*-zemi iszkiwanie pc wsiach za 
paszportem, fikcyjnemi przedsiębiorstwami, jako to ; 
dzierżawą udoju od włościańskich krów, uprawą 
ogrodow lub wynajmu lokalu na handel, co wszy
stko prowadziło do obejścia ustawy paszpor
towej, zabraniającej bez potrzeby wyraźnej prze
mieszkiwania po wsiach i sposobności do pro
wadzenia potajemnych handlów w ódka, lub 
z pomocą patentu na podstawioną osobę. —  
W tym cel i ukaz zabronił przemiesnkiwać nadal 
żydom po wsiach, a tym wydawać jm  radal pasz 
porta, następnie zabro iii wydzierżawiać majątki i 
w ogóle ziemię, a również być pełnomocnikami 
lub rządcami w majątkami i po wsiach. Rzecz 
prosta, UKaz teu nie dotyczył in  ilestw a Polskiego. 
Trzeci ukaz i ostatni, oprócz dorywczych rozpo
rządzeń. stosowanycn lokalnie, wyszedł w loku 
zeszłym, obostrzający kary na żydów uchylających 
się od powinności wojskowbj : nakładający odpo
wiedzialność na rodzinę w tym wypadku.

Doryu-cze rozporządzenia, usuwające żydów od 
zajęć w charakterze u aj iinnyeh pisarzy w biurach 
rządowych przy osobach urzędujących jako to ; 
sędziach śleoezjeh, komisarzach policyjnych i t. p. 
figurach, miały miejsce w roku zeszłym ; dalej w 
r. b. -— ° usunięciu żydów od zajęć w kancela- 
rjacb rejentów i ograniczeniu liczby uczących się 
żydów w wyższych zakładach naukowych peters
burskich i w okręgu naukowym odeskim, wreszcie 
pi-zypomaienie o"ganoin administracyjnym o nie- 
wydawaniu żydom paszportów, z wyjątkiem kupców 
gi/dyjuychi du stolic Petersburga i Moskwv i obu 
stołecznych gubernij 12-tu środkowych, do których 
oprocz moskiewskiej zaliczone zostałj : smoleusk* 
twerska. kałużska, tulska, tambowska, riazaiiska, 
niżegorodzka, w ładimirska, jarosławska, kostromsk? 
i wołogodzka. Należy dodać, że przy Dozostawio- 
nem prawie wyboru izraelitów na członków  samo
rządu miejskiego, głową miasta żaden z nicn me 
może zostać; żydzi zaś, przypisani de gmin ( tcoło- 
słi), Ji-yw ilejów  wyboru me mają.

Jednocześnie L akcją rządową, niepomyślną 
dla izraelitów, rozpoczęły się kroki, dość riep rzy- 
cnyine ze strony samorządów miejskich. Pierwszy 
dała do tego przykład w r. 1879 rada m iasta J a 
rosławia guberniolnego, wydahwszy wszystkich 
żydów rzem ieślników: drugą była Moskwa, wyda
lająca w tymże roku izraeli A w, przemieszkujących 
tam z własnych funduszów, pod pozorem trudnie
nia się lichw ą; po tym fakcie posypały się jak 
grad uchwały antisemickie w w ie lu ---------

m iejskich, a koroną wszystkiego było ostatnie po 
stanow ienie rady miasta Kijowa utrudn.ające mo 
zność przem ieszkiwania izraelitom tym. którzi 'i ue 
są przynajm niej od lat dwudziestu zapisani w księ
gach stałej ludnoś-', kupcom zaś tej gildy ma
jącym   ̂ praw a do swobodnego przemieszk:wania. 
gdzie im się podoba, ograniczające liczbę osób. 
mogących należeć do familji i hczbę służby izra-

KROMKA.
Kalendarz. Poaiedziaiel 68.): fjyyaka M ęcz.__

Niezamyśla. V*schód słońoa o godciuii 4 aiii i f  6*, 
zachód o goaz. 7. min. 18.

Wydział czytelni akademickiej wzywu tych 
członków, którzy nie uiściwszy całej drugiej raty —  
z końcem roku akademickiego Lwów opuścili, by ta
kową złożyli w jak najkrótszym czasie. W prze
ciwnym razie wydział będzie zmuszony n&rwiska tych 
kolegów ogłosić w dz.ennikach i umieścić tekowe 
w sprawozdaniu rocznem ns liście dłużników czytelni 
akademickiej.

O stcthi list J. Hanusza Jeder z przyjaciół niebosz
czyka, p. M. Ł.j komunikuje uam ostatni list nas/eg" mło
dego. tyle jeszcze nndzi ń rokującej o przeć’ c‘ iśnie 
zgasiepo lingwisty: „Paryż Ib lipci 1b87 27, rue 
des Saints-Peres. Ale bu tok byłem wciąż jak na 
wózku. Najpierw podróż do Ealabrji, p rzerw ana oae- 
sto stacjami kilkudnioweiai; następnie w tW ceie się 
na mułach i osłach tamże, w Bazylikaeie i w Abruz- 
zach (w Apulj. jeździ się na rzymsHcL „bigacr , 
więc znacznie wygodniej), dalej przeszło miesięczny 
pobyt w wieczneir. mieście, a wreszcie przeprawa 
przez Mont-Cems do Francji. ZwiAziłem więc całe 
Włochy wzdłuż i wszerz. W Men«cji dziwowałem 
się laguMcm a jeżdżąc po Oanal grandt, zachwycałem 
się pomacam staro; szlachty wen ickiej i dożów. W 
Fermrze i Bo.orjj zwidziłem przooewszysttiom uni
wersytet, gdzie tylu naszycia niegdyś czerpało światło 
wi »dzy. w* Florencji uczyfem oię' mejako na pomni
kach jakby żywej historji odrodzeuif sztul i n a u k : 
w Rzymie m. się pized oczyma całą niejako kulturę 
starożytną i historję chrześcjaustwa, w Neapolu „cie- 
lo azuro1, a tuż obok odgrzebane po 18 wiekach 
spocz;nku —  Pumpeji i wciąż nad nimi dymiący 
Wezuwjusz

W d w u d z ie s tu  o sa d a ch  a lb a ń sk ic h , k tó re  istn iej: 
w e W ło sz e c h  p o łn d iu o w y c h  ju ż  od lal c z te r y s tu , ze 

■ u d u  w ie to  p ie śn  i p o w ia u e k  j u d o w y e h i  
Ć W  M r m i m  k o io ą ja c h  .a o w o -g reo k ia Ł  i je d n e  

s ło w ia ń s k i^  ih a te r ja ł n  n y lk o  d la  p a s . l e c -  i dli 
fo lklorystów  SMąrazo w a ż n y  W  R ~ rm ie  p o zn a łp m  n u e -  
dz y  in n y m i Mbii n a sz y c h  k a r d y n a łó *  . U zaćziB ^ o !  ‘L e -  
d ocfio w sk iefi* . W  T o sk a n ie , o g ro d z ie  E u r o p y , n d w id z i- 
łe m  s ta r y c h  E tr u s k ó w  w ic h  p ię k n y c h  g r o b a c h  p o d 
z ie m n y c h , fr e sk i na śc ia n a c n , m a lo w a n e  z r e sz tą  d o ść  
p r y m ity w n ie  —  n iek tó re  n a  1 0 0 0  la t  przed  U h -yu tu -  
se m  i  w ięce j —  sto ją  ta k  św ie ż o , ja k b y  dzib w y s z ły  
-  P °d  p ę z ia  G ro b y  te , n iek ied y  ja k  s& iony, w id z ’ s ię  
tak że  pod  cm en ta r za m i d z is ię jsz e m i.

W Pizie, Genui, M. ói,Janie i Turynie, bawiłem 
bardzo krótko, a od dwu miesięcy jestem w Paryżu. 
Luwr tutejszy, który zwidzałem przez całe dwa ty
godnie, był dia mnie jakby przejściem ze świata rzym- 
sko-włoskugo do gallo-irancuskiego Wrażenia bowiem 
ma się tu zup9łme inne. TJcteir framuscy są dla
mnie bardsi uprzejmi Wybrali mię członkiem
swego tow ling wist., przedstawili jedno z mych prac 
drukowanych Akadem, i „des inscriotious' itp. Jednakże 
zdiowir mi tntaj aiec< nir dopisuje. N ajpnrw  
łem leżyó przeszło tydzień na nogę, obemiie .la łe u y e  
jakieś wielkie bole nerwowe, tok że mi nawet pisać 
trudno. Kończę więc . . .  J .  H unusz , “

Wagon balonowy dla króla kolejowego. Dla 
amerykańskiego króla kolejowego, Jay Gould, budo
wany jest obecnie wagon salonowy złożony z ó-ciu 
przedziałów: salonu, garderoby, oszklonego przedziału 
do wyglądania, kuchni i małego gabineciku. Saion, 
który zajmuje największą część waeoru. buaowany 
jest z drzewa cytrynowego i dębowego; oana w go
tyckim stylu oprawne są w drzewo mahoniowe a 
szyby szlifowane. W salonie znaidować sie bQdzie 
bibljoteka, biurso, duży stół do wysuwania, krzesła 
i kanapa, nadto piękne włoskie rzeźby i iresid na 
suficie. Podłoga przykryta, zostanie grubym dywanem. 
Drzwi prowadzące do dalszych części wagonu ozdo
bione bjdą, francuskiemi rzeźbami i lustrami i zawie
szone zewnątrz bogato haftowanemi portierami a czte
ry srebrne lampy oświetlać będą salon. Inne oddziały 
przeznaczone do użytku króla kolejowego odpowiadają 
urządzeniem salonowi, są ruwnież wykonane z drzewa 
najdroższego gatunku i mogą w ciągu nooy ’v f f  z* 
mienione na dwie sypialnie ze wspauiai.enŁ' t oilr i i  i 

z drzewa cytrynowego. Sufit oszklonego prwedzikłh 
zrobiony ,,est z czarnego mahoniu. Budowa tego wa 
gonu kosztować będzii przeszło JfC.tlOO aeiarów.

Wyższa statystyka. Jcdro z pism angielskich 
oblicza ns podstawie kalendarza gotąjskiego łe  na 
jednego księcia reiigji katolickiej przypada 17 '/a 
księżniczek, n pi destan :ów zaś stosunek ten j « t  je
szcze nuii‘i pomyśln; dla dam, albowiem .płeć brzydka 
do pięknej nra się, jak 1 do 21. Niewesoła perąpel 
ty w u dla dostojnych kandydatek do małżeństwa.^ ' £

List z Afryki. Ku-jer WarszzuoJc ’ otrzymał 
od p. Janikowskiego z Pernando-Poi pod datą 20go 
cze-wca list, z którego podajemy k ika  ustępów; „W 
oczek waniu na parowiec, który ma nas zabrać do 
uaboonu, kreślę marą wiązankę wrażeń zebranych .w 
Fernando-Poo. Pier™ ii-nstwo należy się aawneMil 
przyjacielowi, S Rogozińskiemu. O pół godżiijy, 4rogi 
od miasta leży olbrzymio .ilantacja, zwano od lmienio 
dawnego właścicieli. Gnzulia, obecnie Santa. I k r ia 
Plantacji te przeważnie drzew kakaowych zajmuje 50 
hektarów dojrej finmi, ponieważ jeduak i Gainlfi', 
swiaąwMT doŁ hrndlowy, przeniósł się «  d m .  o  
Hinpaąji, plantacja pozostawału na h w r u— d* 1-*  
dozorców. Doiorcy owi tylko plantaąji ek^doh-
towaL pozwaiając reszcie zarastać chwBJteu* Do plan
tacji prowadzi z miasta piękna aleja drzew mango- 
wych, druga aleja przecina samą plantację, a trzecia, 
biegnie ku morza.



r»ZIE>’NIF POLSKI I cn ia  8. S ierp n ia  1887 r.

O tóż tę to posiadłość nabył w roku zeszłym 
Rogoziński i energicznie zabrał się do przyprowadze
nia jej d . porządku. Trzydziestu ludzi oczyszcza gruut, 
a  część zajęta jest wyrobem cegły, gdyż znalazła się 
wybornie nadająca się do tego glina. Ponieważ dotąd 
cegła sprowadzana jest z Anglji i cena jej wynosi z 
trausportem przeszło 30 ra., produkowanie jej tu na 
miejscu w obec coraz większego zapotrzebowania może 
być przedsiębiorstwem bardzo zyskownem. Rogoziński, 
nabywszy w mieście dom, otworzył do współki z je
dnym z dawno tu zamieszkałych Hiszpanów, p. Hie
ronimem Lopez, faktorję, która również pomyślnie 
się rozwija. Rogozińskiemu Fernando-Poo zawdzię
czać będzie rozwinięcie się swego przemysłu. Inni, 
zachęceni przykładem i powodzeniem naszego rodaka, 
niewątpliwie wezmą się także do pracy.

: Na zewnętrzny pozór miasta, ową ciszę, jakby 
n  irtwotę zupełną, dużo wpłynęła amnestja, udzielona 
deportowanym po ostatniem powstaniu Kubańczykom. 
Było ich i 50, prowadzili oni w mieście małe han- 
delki, pozakładali plantacje tytoniu, wyrabiali dosko
nałe cygara, F° otrzymaniu w roku zeszłym amne- 
stji, trzy czwarte ogólnej ich liczby odpłynęło z Fer
nando-Poo i niestety, znaczna ich część nie ujrzała 
więcej ojczyzny, o której zawsze marzyła. Widocznie 
zbyt nagła zmiana klimatu i pożywienia oddziałała 
na nich zabójczo. Umierali na parowcu, a niektórzy, 
wysadzeni na wyspy kararyjskie, tam życie zakoń
czyli. Reszta powróciła na Kubę —  cząstka zaś po
została dobrowolnie na Fernando-Poo.

Obecnie mamy porę deszczową Ulowa nawiedza 
nas prawie codziennie, rzadko kiedy i to na parę 
godzin zaledwie, zabłyśnie słońce. Ściśle rzecz biorąc, 
w tym roku nie było prawie wcale suchej pory, 
deszcze z pewnemi przestankami lały ciągle.

Jest tu kilkunastu misjonarzy Hiszpanów. Prze
łożony ich. Per Raminrez, bardzo energiczny i wy
kształcony człowiek. Prowadzą oni szkołę miejską 
m ę s k ą .  Drugą szkółką żeńską, zarządzają zakonnice.

Dzień Bożego Ciała, jak wszędzie tak i u nas 
uroczyście był obchodzonym. O 5. po południu wy
ruszyła procesja. Pochód rozpoczynały zakonnice i 
kilkanaście uczennic; dalej kilku chłopćw czarnych, 
poubieranych w poneowe i białe kolory, następnie 
księża. T u i za baldachimem postępował jeden z bra- 
eisików, grając n i  trąbie. Wydobywał on z niej bar
dzo głośne lecz na nieszczęście tałszywe tony. Za 
tym trąbiącym księdzem szedł komendant, oficerowie,

biali mieszkańcy, po bokach kilku marynarzy. Poli
cjant z bębnem bił weń z całej mocy i dumnym się 
zdawał z tego, że jego muzyka górowała nawet nad 
śpiewami. Zamykał precesję tłum  czarnych elegan
tów i elegantek. Wszystkie damj przystrojone były 
w czarne suknie, kapelusze, z parasolkami, w poń
czochach i bucikach na wysokich korkach (w zwy
czajne dnie buciki się chowa i chodzi boso, lub na
kłada przydeptane pantofelki). Widok tyeh improwi
zowanych _ladies“ i dżetnelmenów“ robi bardzo ko
miczne wrażenie, typ bowiem brzydki, tusza nad
mierna, szczególniej u kobiet, wcale nio zgadzają się 
z wytwornym strojem. A przy tern zewnątrz elegancja, 
w gruncie zaś zamiłowanie do brudu —  oto ich 
cechy.

Ale odbiegam od przedmiotu. Na procesji wi
działem bardzo wielu kimnanów i robotników z in
nych plemion. Ci ostatni, chociaż nie chrzescianie, z 
powagą postępowali w tłumie, niosąc świece i przy- 
patrując się z zaciekawieniem „dżudżu" biały cl

Bruksela W roku 1888. Nie zabraknie rozry
wek stolicy Belgji w przyszłym ro k u ; sezon latowy 
1888 roku szeroko wynagrodzi brak atrakcji, na który 
się słusznie skarżą Brukselezyey w obecnej chwili. 
Administracja wielkiego konkursu międzynarodowego 
zamierza uorganizować obok znacznej wystawy pro
duktów wiedzy i przemysłu, nadzwyczajną całość roz
rywek i uroczystości celem zabawienia licznych cudzo
ziemców po zi "dzeniu wszystkich osobliwości wielkiej 
wystawy. —  Już są na ukończeniu układy z pułko
wnikiem Goby, który sprowadził na obecną wystawę 
amerykańską w Londynie trupę czerwono-skórnych z 
Comboys i meksykańskich Wake.rsów Szczepy te, 
które w Anglji wywołały tak żywe zajęcie, znajdą 
również jak w Londynie i w Brukseli obszerne po
mieszczenie, gdzi występować będą publicznie ze 
sweim popisami ćwiczenia zręczności (Touaganing) i 
góiy lodowe (rosyjskie), któremi się z pasją bawią 
młode Miss, znajdą zastósowanie 1888 roku w Bru
kseli. Hippodrom paryski zgłosił się już i zamyśla 
urządzić cyrk 110 metrów długości, w którym cała 
paryska trnpa dawać będzie świetne swe przedstawie
nia konne i pantominy wielkich rozmiarów. Do arty
stów Hippodromu przyłączy się sławny profesor ma
gu jtyzmu Torsi w towarzystwie Miss Lucy, celem ro
bienia doświadczeń w olbrzymiej klatce lwów W wy
dziale węgierskim urządzoną zostanie obszerna restau
racja z napojami i potrawami krajowemi z usługą

węgierską w malowniczych strojach narodowych. W 
tymże zakładzie w urozmaiconych koncertach będzie 
się dawać słyszeć jedna z lepszych trup cygańskich, 
wykonywając najrzadsze utwory z muzyki węgierskiej 
tak oryginalnej i tak sympatycznej. Zawiązane zostały, 
także stosunki z Madrytem celem sprowadzenia na
stępnie krajowców wysp filipińskich. Wszystko to nie
znane dotąd w naszych stronach bez wątpienia zwróci 
na siebie nadzwyczajną uwagę. Są do przewidzenia 
rozmaite inne rozrywki, jak na przykład puszczanie 
się balonami, kierowanemu w powietrzu, lecz są to 
na razie projekta, których urzeczywistnienia spodzie
wać się można wkrótce. W każdym razie sezon bru
kselski w r. 1888 będzie nadzwyesaj świetny.

Obłąkania dostał nagle na płaca Marjackim 
onegdaj o g"dz. 6. wieczorem urzędnik pocztowy A. 
R. Chorego odwiezion< do domu.

Samobójstwo. Czeladnik szewski Mikołaj ypl 
Ferdynand Fali, rodem ze Lwowa, lat 36, obwiesił 
się onegdaj w pomieszkaniu przy ulicy Smoczej 1. 10. 
Śmierć jego spostrzegła kochanka jeg‘> Ahafia Feao- 
rów, wszedłszy o pół do 3. po południu do mieszka
nia samobójcy, zasieła drzwi zamknięte zewnątrz za 
pomocą haka, a otworzywszy je, zobaczyła nad łóż
kiem obwieszonego na haku, przymocowanym do sufitu. 
Faiia odcięto natychmiast, do życia go jednak nie 
zdołano przywrócić. Przyczyną samobójstwa była po
dobno niechęć do życia.

Nieszczęśliwy wypadek wydarzył się przed
wczorajszej nocy na kolei północnej cesarza Ferdy
nanda, w pobliżu stacji Oderberg. Konduktor odbie
rając bilety, pośliznął s ię przypadkowo i spadł ze 
stopni wagonu tak nieszczęśliwie, że odniusł ciężkie 
rany i nader silne potłuczenie. Zachodzi niebezpieczeń
stwo życia.

Z  Izby sądowej.

Dziś

Praga 4. sierpnia. 
(Nieudałe oszustwo). 

rozpoczęła się przed sądem przysięgłych 
rozprawa przeciw Józefowi Korabowi zamieszkałemu 
na „Weinberge" w Pradze, dysponentowi firmy Ema
nuel Loster tamże, o usiłowali" oszustwo na s2kodę 
państwowego skarbu względnie banku dla krajów ko
ronnych (Landerbanh).

Według motywów oskarżenia rzeoz przedstawia
się jak następuje : Dnia 7. czerwca 1887 r. otrzymał 
bank dla krajów koronnych pieniężny list z dekla 
racia na 52.000 złr. Urzędnik banku oglądnął list 
w obecności listonosza i przekonawszy się, że ani 
koperta ani pieczęcie nie są narnszone, podpisał re- 
cepis wspólnie z zastępcą naczelnego kasjera Wodra- 
szką. Następnie skonstatowano jaka suma jest na ko
percie deklarowana, poczem w przytomności kilku 
tunkcjonarjuszów banku list otworzono. Z wielkiem 
zdziwieniem znaleziono w liście zamiast deklarowanej 
kwoty fragment trancuskiej gramatyki, owinięty sta
rannie w płótno wojskowe i zaopatrzony pieczęcią 
również nienaruszoną.

Po ożywionej wymianie telegraficznych depesz 
między ańresantem i adresatem, zarząd Landerbanku 
uwiadomił o tym wypadku wiedeńską dyrekcję po
licji, która natychmiast odniosła się do policji w 
Pradze. Skutkiem policyjnych poszukiwań było are
sztowanie Koraba.

śledztwo zarządzone w tej sprawie wykazało, 
że Korab przystąpił do dzieła po całorocznych przy
gotowaniach i że on włożył do koperty zamiast pie
niędzy wspomnianą gramatykę, jak to wynika z ze
znań świadków. Dalej po dokładnem zbadania ko
perty okazało się, że Korab naruszył ją  bardzo zgra
bnie, oczywiście przeć opieczętowaniem, i w ten 
sposób chciał zwrócić podejrzenie na urzędników 
poczty.

józef Korab wypiera sig imputowanego mu przez 
prokuratora czynu.

Śledztwo tynuzasem wykazało, że Korab jeszcze 
przeszłego roku udawał się listownie, do rozmaitych 
towarzystw finansowych i banków wiedeńskich z za
pytaniem, pod jakim1 warunkami przyjęłyby na lo
kację kapitał, wynoszący 40.000 złi. Niektóre, mię
dzy niemi Landerbank, dały odmowną odpowiedź, 
inne ouarowały 3— 3*/* s â> Korab odpisał Lan- 
derbankowi, że właśnie do niego ma zaufanie i za
wiadomił go, że pośle na drugi dzień 46.000 złr. 
Rzeczona sama nie nadeszła jednak, ■ a oskarżyciel 
publiczny sądzi, że wówczas Korab cofnął się przed 
zbrodnią, którą poDełnił obecnie po całorocznym na
myśle.

Jutro to jest 5. bm. zapadnie wyrok.

Telegramy „Dziennika Polskiego.”
Kraków 6, sierpnia. U  i  ntoniego b  u d i ł  o- 

w i c z a  głośnego z procesu Olgi Hrabarowej, ag i
tatora panslawistycznego przybyłego z Roś, i, od
była policja rewizję. Nakazano mu natychmiast 
wyjechać.

Lend 6. siernnia. O godzinie 5. rano przybył 
cesarz Franciszek Józef. Stanąwszy w hotelu Schau- 
b in re-a  zabawił tam kilka godzin, poczem przed 
godziną 10. rano w yjechał powozem do Gasteinu.

Sofja 6. sierpnia. Książęca eskorta otrzymała 
właśnie rozkaz udania się z muzyką do Ruszcznku. 
gdzie oczekiwać ma aalszyet instrukcyj.

Belgrad 6. sierpnia. Eząd zakazał ze wzglę
dów rzekomo formalnych dalszego wydawnictwa 
niemieckiego dziennika Belpraaer Lloyd, który 
miał popierać politykę G a r a s z a n i n a .

Paryż 6. sierpnia. Gauloit donosi, że J  nglja 
rozpoczęli na nowo rokowania z F rancją cel sm 
porozumienia się w kwestji egipskiej.

W ie d e ń  6. sierpnia. Ostre wystąpienie „KSlo. 
Zt.“ przeciw Francji spowodowało początkowy spadek 
kursów. Groźba podniesienia cła od zboża przyczyniła 
się dc jpsdkn kursa papierń* transportowych. Po zam
knięciu notowano: Kredyty 281 bO, akcje kolei biaats. 
bahńskiej 229-76, węgierską złotą renię 190 62.

B n d w P e s a t  6. sierpnia. W demu posła sejmo
wego J a k o b f f e g o ,  przy ulioy Królewskiej zawalił się 
ganek na drugim piętrze, na Którym znajdywali się 
kasjer B o n d y z żoną i 18 letnią córką. Płyty kamienne 
przebiły pierwsze piętro i cała rodzina wleciała do pi
wnicy Bond] został ciężko ianny, zaś żona i córka po
niosły śmierć na miejsou.

N A D E S Ł A N E .

Z m i u m  p o n l e i i k u d i K
Z dniem 1. lipca bieiąoego roku przeniosłem mcjje 

a t e l i e r  a« u  y s t y  c z n e  
z nlioy Sobieskiego 1. 18. na p l a c  M a r j a c k l  1- 1 0  

i ordynuję jak zwykle.
1751 N. Lateiner, dentysta.

W i e l k i

Girl Sililtu
n a  p l a c u  C a s t r u m  

W Puiiedzałek 8, Sierpna 1887.

MM PRZEDSTAWIENIE
t  dziedziny wyższej sztuki jazdy, 
tresu ry  koni i gimne>tyki, igrzyska 

ikaryjskie, balet i penti m in".

Na zakończenie:

„Robert Djabeł”
wielka pantom ina funt .styczna w 3. 
aktscb z baletem . Duchy, widziadła, 
nimfy, nadziem skie zjaw iska przy 
akoirpanjamencie mu yki, umyśln.e 
na ten cel skompanowanej. Tańczyć 

będzie 12 par z baletu.
Kasą przez cały dzień otwarta.

Początek punktualnie o godzinie 8.
wieczór.

g o

87 
8
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Rzepę Ścierniową
nowego zbioru najlepszej jakości dla teraźniejszego 

p Dca 1 kilo po 90 ct.

G Ł Ó W N Y  S K Ł A D  N A S I O N

zasiewu

We W torek 9. S ierpnia 1887.

WIELKIE PRZEDSTAWIENIE 
b e n e f i s o w e

dla rodziny W o l t a .
We Środę dnia 10. Sierpnia 1887 r. 

P ierw szy debiut słynnej trupy 

T h .  B e c k e r .
Z  s z a c u n k i e m  

X .  N i d o l i ,  d y r e k t o r .

SKŁAD KAWY A r t u r a Końcickiego
1548

we L w o w ie , C borążczyzna 1. 22, otrzym ał 
wprost od producentów z Ameryki połu
dniowej ś w i e ż y  t r a n s p o r t ,  g r n b o -  
z i m r n l s t e j  w y ś m i e n i t e j  k a w y  
i sprzedaje takową po c e n i e  h a r t o 
w n e j  we L w ow ie  1 ki lo 1 złr. 80 ct., 
na prowiucji 4 kilo 9 złr. >5 ct. fiauko.

Odbiorcom n a d  50 k ilo  o p u s t

w  J*I c ł n i  e ,  p o c z t a  : S t r z e l i s k a  n o w e
tudzież

P A S Y  B O  M A S Z Y N  i  M Ł O C A B Ń
z najlef szych skór belgijskich w szystkich szerokości po m iernych

cenach. 1634

OLIWĘ DO MASZYN, SMAROWIDŁO 00 OSI.
N u k n n  k r a j o w e ,  B u n d y  1 k o e e  w e ł n i a n e .

O O O O O O O O O O O O O G O O O

T i r .  i ma coś do atonaowania, jako to i n t e r e s , t o w a r y ,
T ,[ )  W a p n o  lub ip r iC C k ś  i t. ć. i t. d. nieoh się 

-A A . UV_/ u(ja ,j0 istniejącego od 29 lat

I .  a u s t r .  B i u r a  o g ł o s z e ń

O P P E L I K- A u .

w Wieflniu, L  S tn ta a s te i  2.
Z a ła tw ia  o g ło sz e n ia  r z e t e l n i e  : n a j t a n i e j  we w szy stk ich  
g a z e ta c h , p ism ach  fach o w y ch  i k a le n d a rz a c h  w k ra ju  i z a g ra n ic ą .

 C e n n i k i  b e z p ł a t n i e . -------

Story, Żaluzje,
Korkowe posadzki — chodniki i zasłanki,

K o b i e r c e  S m y r n i a ń s k i e

- w  'w i e l ł s i m  - w ^ r b o r z e
poleca

H a g a z y n  T a p e t  A .  K R Z Y S Z T O F O W I C Z A

we Lwowie, plac H alick i 1 2, 
w  C a e r n i o w c a c h \ - u l i c a  G ł ó w n a  1

1601

17.

i  r a
(wszystkie gatunki) 

utrzym uje na składzie i poleca 

l ią j ta n ie j

ALOJZY HUBNER
L W Ó W , 1572 f

u l i c a  K a r o l a  L u d w i k a ,  1. 13, 
dawniej cukiernia R o th lendera.
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Illnstrow any cennik
obejmujący 10 działów handlu żelaznego wyseła

żądanie franco.
_ £ i ^ r 3 . t o a n L i  X ś t 3 . 1 s 3 e l

P l a c  H a l i c k i  l i c z b a  1 .

na

1629

100, 110 i 120 c tm r. szerokie, jakości zn»kom itej, dostarcza pc cenach 
oryginalnych fabrycznych.

Skład jeneralny dla Austro-Węgier H. Lohr i Syn w Saaz.
R ozsyłka w 5 kilowych pakietach , a to sztuk po 40 matrów.

P ró b k i w  m in ia tu ro w y c h  w a ń tu c h a c h  n a  ż ą d a n io . 1636

SZK O Ł A  MUZYCZNA

t  .  M a r k a
1574 m  L w o w i e ,  R t f ^ e k  l .  9 .

Naara gry na fortepianie 0<* 
io  wyinakowsienia. Nauka sp -
s « . . O H « n p  ik t a d  łH® G 
P | | % tan ów , P ia n in  i  O rg a n A w
A rfM H  a.stc[ stwo najsławniejszych
fabryk Wiwudorfera, Heitzman*. S p r z e -  
d a ż  t a k i e  n a  r a t y  m i e s i ę c z n i e  
p o  1 8  a k r .  Ceny uajumiarkowańsze 

i wieloletnia gwarancja.
ępyprfyczalnia od 6 złr miesięcznie.

Galicyjski Ban
p o czą w szy  od dn ia  17 . u s i u Ł  i o k i l n i s

s t o ®  W ! ^

4°|o Asygnaty kasowe 11
z 30 dniowem wypowiedzeniem,

5°V> Asygnaty kasowe |
z 90 dniowem wypowiedzeniem.

l i i i  w j b n i  d j o  p o l s k i  “
pism o ludow e polityczn e

wychodzi we Lwowi* rok ’ S-ty i kosztuje całorocznie 3  złr-. 
półrocznie 1 2ł r . 5 0  centów.

P S Z C Z Ó Ł E K
p i s m o  I n d o w e  i l l u s t r o w a n e

wychodzi we Lwowie rok 12-ty i kosztuje całorocznie 3  złr., 
półrocznie 1 złr. 5 0  c e r  ow.
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P r e n u m e r a t ę  nt-jdogodniej przesyłać przekazem  pocztowym  L 
kSł pod a d re se m : . ,&  Redakcja i  A dm in istracja  „ Wteńca" ^  

i  Pszczółki* we Lwowie, ul. Akadem icka  d 
liczba 8. |L

z prawoziwycłi frincuiLcn ptpitrkńw 'Bygwiowycn
Honblon, Dorobantąl Job. La I w . ,  MaU, Z r a o t ,  Abadio, Cartousk* 

w dwóch gatuak^e., Farsaa i t. p. fOtaatów s u s #

AIT0H1 GAWŁOWSKI
P h a e  Ik m r ja c k l  1. S , £ . p i ę t r a .

Mam takie zaszczyt zawiadomić Si Fanów odbioruow,. t -  otrzymawszy 
w arkuszach „La Patrie11,, które gą uznane jako uioszkodliwo mogę odtąd 
wyrabiać podług żądania różnej długości. -Zara-an ostrzegam Ssan. P. T. 
Puolicznosd przed trtńrvm w^robód moioh do* sprzedaż? nio nowie*-Publiczność przt,d agentami, którym i yroooit _ 
rzam, lecz wsrelkie zainow.enia oetoia I™ 1'isemnie

•przedaży nie powie- 
osobiści. załatwiam.

Drobne ogłoszenia.
_  'T1'.— ■, —      sifiCaia,1. . .a a a a a a i i a P M g ” ™

Donier inni& rozmaite.
po ! '/»  centa od

Po m o c n ik  * handlem bławatnym 
obznajomiony, znajdzie umlstzczei.e 

w Mag.zynie Roman* Woyezyńskiego we 
Lwowie. i,ul

p i s a r z ,  ze stosnnka-ni______   we Lwowie
dobrze obznajomi^n^, znajo de umie

szczenie w Biurzt wywiadowca#® J- P®“ “* 
sLiego, we Lwowie, ulioa Karola Lud" u&
liczba 6. 298

Kaucjonowany J Ikape d y t o r  p o t a  o -
l  t e l c g r a f i s i a ,  poszukuje

uiniesiczenia. Bliższa wiadomośo w Admi
nistracji „Dziennika Polskiego.*1 292

P i
g le  są do nabycia tak w janiej.zsj 

jakoież i w wię jz, | ilośo. tylko u Wła
dysława Jiirgensa, ulics Krokowska 1. 6.

U a w f*  jaifotiir S U
za własna ozjacko. Bi-dn* wdswa po 
krawcu kie jwogąo sobie dać rady-— chce 
oddać je aemu lub prosi czyjby j  j sto 
nie ohu.ał wziąC z dz). ikicu do służby. 
Zgłaszać się do Adminisirauji nDz. Pol.-

U

ssam s

|io» zka t|| i sklepy.
po 1 cameie od w yrazu.

l i c a  F e t m a i s k a  * »  » °  n a -

P e s a u k u je  s ię  w s ta rs z y m  w iek u  beażen - 
ueg o  ja i b a z d u  itBcgo —  p i s a r u  

a o  l—jwego fo lw a rk u . —  N ł n ż ą o e f o  du 
k a w a le rs k ie g o  d o m u , który przy I u l e j  
u s łn d z e  m ó g łb y  byó a ln c z n ik ie m  Z g łu s z "  
ma ty lk o  z p e w n e m i z a  d łu ż s z ą  s łu ż b ę , 
ś w ia d e c tw a m i/a d re s o w a ć  Z a rz ą d  L u ć w i-  
p o l t , p o c z ta  H o ro d n ic a  (n u s ia ty ń iu ic j-

J ^ a s y n c w  K a w ie  samyśla eelem 
zasilenia biblioteki k_synowej nabyć 

dzieła treści beletrystycznej w cenie około 
1UU złr. Mijący do s^rzodsuw ozy to 
pojedyncze dzi iła nowe, łub już używane, 
czy to małą bibliotekę, ze sLcą się igło? 
sić i spis kjiązek wraz z ich ceną, n-d£ 
słać na ręce sekretarza kasyna 
dysława Górki w Rawie najdalej ** 
września.

4  pokoje se  Spiżarniam i, kucń n iam i z przy- 
l.f  oielami, pąrtęr: 1 sklep s p o ie jem  
i  1 ok lep . B łl ią s e j  w iadom osoi u d z it l i
dozorca dęmv> taiaże.

Ą C  d r .  m le w ię c z a le ,  p o a t ie a z -  
1 0  U a u ie  a w lfe te m , n a łn g ą  t 
ś w i a t ł e m  d l a  p a n ó w  z tu d e n tó w  
otf 1 . W r z e ś n i a  . » 8 7 . U s tn i  l a b  
p t k e m n e  b l l z i i s i  I n r o r a ą o j e  
u d z i e l a  L n d r i k  Q a r d e l iA e k i  
w  b a n d l n  m a s z y n  n i .  A k a d e *  
m l e k a  3 .

Do  w j n a j e c i e  w dom u pod 1. 23, 
u lica  W ałow i, Ircietn  p i |(r * e  dwa  

dnże fro n io t.o  pokoje aaw alor . i ł  i dw a  
poKoje s  k a m e ą .  B liż s z e j  w izd e iro ó -  
o d z ie li  w ła śc ia ie i dem u tan**1. -

U ’ _________
najęci: pomieszkania: 1. P-**r0 ~  6 

pokoi z balkonem, staJoią, * “zow'ną i 
II. r ' ętro — po 3 poko.ie » o*ik*»n»m.

l i c a  A k a d e w ^ iU k 1. Dc
pJ"trt -

n o m l e s z k a n l s  "e *.6,6|
r  4, 3, 2 poko: 0 Jjwyflkieinowoiami, 
p o k o j e  k a * * ^ ? ” <» • k l e p ; ;  
pray ulicaoa J ^ | W * * ą W ą J i  •  ° “ 
d le w s k le g ^ *  * !M 4 a r i« rz o w a k le J  
odnajma..
B e r . « n r l M * J »  M r a J * r a .  k z a u m e -
r z o w *’ • 841

KiH^Mdsficja p̂ watna,
A# *>*0i ii ’j inteligontny. pr^jtiojny, 

__ JLn pragai* znajomość, z  w doW *. bez- 
W /t- .Uzietas amoistuą, zamożną. Zgł»s*enia 

* lotojgrahą — wyraźnym adres«*r| f « d : 
i .  Administracja „Dfc.en. Feloi

W yd *7?c» i  redaktor odpow iedz ^ In y : J ó t e f  L a s k o w u i o k i Papior a fabryki werlańskiej.
Z Drataroi ,Dxi«nnika Polskiego" **rx̂ 0m Mi i t . g» .


